
KURJERWARSZAWSK
Niedziela.

Dnia 19 (31) Sierpnia 1856 Roku. M  228. Jutro, Sgo Idziego Opat- 
Ubyło dnia godzin 3, min:

Przez  N a j w y ż s z e  Rozkazy JEGO CESARSKO-KRÓLEW
SKIEJ MOŚCI: —  Posunięci za w ysługę la t, z Radcy D woru na 
Radcę Kol le g : Urzędnik kl: Vllcj do szczególnych poruczen p rzy  
K uratorze Okręgu Naukowego W arszaw skiego, P ap łonski. Na 
Radców D w oru, Nauczyciele: S tarszy, Gimnazjum P iotrkow skie
go C zachow ski, i Młodszy, Szkoły Pow iatow ej o pięciu klassach 
w  Pułtusku S k o w ro ń sk i■ Z Assessorow Kollegjalnych, w  osty 
tucie Szlacheckim w  W a rsz a w ie : Inspektor H iew licz, i S tarszy 
Nauczyciel S z m u r lo ;  Nauczyciele Gimnazjów Gubernjalnych: 
S tarszy  w  W arszaw ie B olew sk i, M łodsi: w  Suwałkach Ł o p u sk t, 
i w Lublinie Ł a p a re w ic z . N a Assessorow Kollegjalnych : Nad
zorca E ta tow y Szkoły Pow iatow ej w  Biały K irko r , i Młodszy 
Nauczyciel Gimnazjum Guhernjalnogo w  W arszaw ie Sobolew ski.
Z  Radców H onorow ych: A rchiw ista Zarządu Okr: Nauko: W arsza. 
H a n u s i;  L ekarz Instytutu Szlacheckiego w  Warszavvic H irszb c rg , 
i Nauczyciel Gimnazjum Realnego w  W arszaw ie Z a lm sk i. Na 
Radcę Honorowego: S tarszy Pomocnik N aczelnika Stołu w  Z arżą- 
dzie Okr: Nauko: W arszaw skiego O kniftsk i. Na Sekretarza h o -  
legjaluego: Nauczyciel Szkoły Pow iatow ej w  Rawie K rzy w ic k i.
Z Sekretarza Gubcrnjalnego na Sekretarza K ollegjalnego. «
czelnik Stołu w  Z arządzie Okr: Nauko: W arszaw : S ieczko w sk i.
Z Regestratorów  Kollegjalnych na Sekretarzy  Gubernjalnych, P i
sarze Gimuazyów G ubernjalnych: w  W arszaw ie P o zn a ń sk i , i
w  Suwałkach G ó rsk i.— Posunięci za odznaczenie się w  Służbie, 
z Radców D w oru na Radców Kollegjalnych, D yrektorow ie Kan- 
ce lla ry i: Kom: R- S- W . i Duchownych G udow ski, i Banku 1 ols: 
Ł u b ko w sk i. Z Assessorow Kollegjalnych na Radców Dworu, peł
niący obow iązki: Urzędnika do szczególnych poruczen w W ydz: 
Dóhr i Lasów Rządowych w  Kom: R. P . i Skarbu C za p lick i, i 
N aczelnik Pow: Olkuskiego (wGuii: Radomskiej) N iep rsk i. Z Rad
ców Honorowych na Assessorow Kollegjalnych, p. o . : Adjunkta
Rządu Gub: Radomskiego R usoeki, Sekretarza W ydz: Cel: przy 
Kancel: Przybocznej Nam iestnika J a w o rsk i, i Pomocnik Sekre
tarza  tegoż W ydziału  C h ro m iń sk i. Z S ekretarzy  Kollegjalnych 
na Radców Honorowych: Rachmistrz kl: le j  W ydz: Skarbowego
w  Rządzie Gub: Lubelskim W ilc z y ń s k i ,  i p. o. Starszego hontro- 
lera  Banku Polskiego H łossow icz. Z Sekretarzy  Gubernja nych 
na S ekretarzy  K ollegjal.ych , Urzędnicy do pisma W ydz: Celnego 
p rzy  Kancel: Przybocznej Nam iestnika: G órski i D a n iłow ski. 
Uwolniony od Służby, na własne żądanie: D yrektor W ydz: P rze
m ysłu i Kuusztów w  Kom: R. S. W . i D., T ajny Radca B o n cza -  
B r u je w ic z , z mundurem do urzędu przyw iązanym .

Z a rzą d  W arszaw skiego  O ber-Policm ajsłra, wezwał 
Jana W iśniewskiego, Terminatora Kowalskiego, który 
w  miesiącu Wrześniu r. z. z miejsca swego zamieszka
nia pod Nr 908 wydalił się i dotąd nie powrócił, me da
je o sobie żadnej wiadomości i zapewne zbiegł za gra
nicę, ażeby najdalej w  ciągu 6ciu tygodni od daty obe
cnego wezwania, zg łosił się do najbliższego Urzędu 1 o- 
licyjnego i bytność swą zameldował, a to pod rygorem 
art: 340 i 341 Kodeku kar głównych i poprawczych.

JW. Jcnerał-Lejt: Brim m er, Komendant Twierdzy 
N owogeorgiewskiej, przyjechał z Ty flisu.

JW. Jcnęrał-LejtnantZ?M?'»itftt,Naczelnik 3go Okręgu 
Korpusu Żandarmów, powrócił z Gubernji W arsza 
w skiej. . .

Ogłoszono taxę chleba i  m ięsa  na pierwszą połowę 
Mca Września r. b., czyli ód dnia 20 Sierpnia (1 Wrze
śnia), do d. 3 (15) Września r. b.: Bułki mątowej iunt 
kop; 97*; bułka za 2'/* kop: ma ważyć zołot: 26; dwie 
bułek za 27*  kop:, każda ma ważyć zołot: 13; strucli 
mątowej funt kop: 97-25 bułki z pośledniejszej mąki funt

kop: 47*; strucli z takiejże mąki funt k op :472; chle
ba stołowego z takiejże mąki lunt kop: k l chleba ży
tniego pytlowego, oraz z mąki Młyna Parowego, tunt 
kop: 37*; chleba razowego funt kop: 272—  Mięsa w o
łow ego funt kop: 77*; krowiego lub z bukatów funt 
kop: 7; za polędwicy funt kop: 15; wieprzowony ze sko
rą funt kop. 972; schabu funt kop. 87*; baraniny funt
kop: 7. . . i i ,

W d. 1 (13) b. m. gwałtowny pożar pochłonął zna
czniejszą część Uściługa, miasta nad B u g ie m ,będące
go własnością JW. Panny P iaskow skiej. Zgfrzało  
przeszło półtorasta domów, a między temi składy ró
żnych przedmiotów. Miasto U ścilug  leżące na trakcie 
z W arszaw y  do Lucka i Dubna, znane jest wszystkim
podróżnym. .

Z W iednia  donoszą, że ma wyjsc z druku wkrótce, 
broszura Radcy Tajnego Tęgoborskiego, o Zakładach
K redytow ych . .

Muzeum Archeologiczne w Wilnie, zamierzyło sprze
daż dubletów zbioru swego numizmatów.

Niedawno odkopano pod wsią Polkowicam i, przed
miot dziwny z kształtów, a niepojęty z użycia, odległej 
starożytności. Jest on ze spiżu, nakształt berła z krę
giem. Wykopalisko to dostało się do szacownych zbio
rów P. Tomasza Zielińskiego  w Kielcach.

Znany Kompozytor Panseron, którego romanse do 
śpiewu, długo bardzo były w modzie i u nas, Profesor 
Konserwatorjum P aryzk iego , ozdobiony został orde
rem Pruskim Orła Czerwonego. . ■

Nic tylko za granicę do wód czeskich, niemieckich 1 
francuzkich, chorzy z W arszaw y  i Królestwa, tego lata 
udali się szukać zdrowia; w Solcu  i Buska  liczni także
są i byli pacjenci.

Nakładem xięgarni S. H. Merzbacha, wyszedł poszyt 
5tv X ie s i Ś w ia ta  i zawiera: Plam y Słoneczne  (dokoń
czenie).” Osadnicy Kanady  (z stalorytem). _ Słów kilka 
o wodach siarczan o-gorzk ich , słonych  i żelazn ych  
w Królestwie Polskiem . L irnik p yszn y ,  z ryciną koloro
waną. H istorja i  s ta ty s ty k a  kaw y. P erspek tyw a  po
w ie trzn a . Łazienki przez Juljana B artosiew icza  (z lito
grafią Ceglińskiego). Czerwone skóry , (wyjątek z dzien
nika podróży. P ch ły ziemne, (z ryciną kolorowaną). 
Komitet bezpieczeństwa publicznego w San Francisco. 
Poszyt następny jest w druku, i wkrótce wyjdzie. I re- 
numerata na 12 zeszytów, wynosi rs. 6; przyjmująwszy- 
stkie xięgarnie w kraju i za granicą, oraz wszystkie sta
cje pocztowe. . . . .

Ponieważ otwartej przez Braci Hoser, a jednej można 
powiedzieć z najpiękniejszych wystaw kwiatowych, ja
kie dotąd mieliśmy w W arszaw ie , nie dopisała pogoda, 
przeto na ogólne żądanie miłośników Flory, wystawa ta 
na dni kilka nad zamierzony poprzednio termin, prze
dłużoną zostanie. Idzie tylko o to, aby juz ustały 
deszcze, a przy dzisiejszym dniu i następnych, mo
żna będzie napatrzyć się tym osobliwościom roślinnym, 
z taką troskliwością i znajomością wypielęgnowanym 1
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ionym na widok. Oprócz szczegółów, o których 
aliśmy, zwracamy także uwagę zamierzających 
ić tę wystawę, na liczny i wyborowy zbiór geor- 

które w takiej obfitości i w tylu razem gatunkach, 
adko gdzie nawet i w zagranicznych ogrodach można 

w  jednem  miejscu w idzieć. Każdy z owych gatunków, jest 
przedstawiony na tejże wystawie, przyozdabiając niem ało  
i tak już sam przez siebie okazały widok.

Utrzymująca Szkołę żeńską w mieście Mławie, ma za
szczyt zawiadomić szano: Rodziców i Opiekunów, iż kurs 
nauk n a r . b., już rozpoczęty został.— Michalina zW itko- 
wskich W  angler.

Niezadługo już W arszaw a  zacznie się zaludniać. Prze- 
dewszystkiem początek W rześnia ma sprowadzić do niej 
jak  to słychać powszechnie, mnóstwo gości z prowincji, 
dla przyjęcia udziału w obchodzonej uroczystości. Prze
widując to P .W ern itz , właściciel składu wszystkich 
wyborowych i pięknych rzeczy, n& Krakowskiem -Przed- 
m ieściu  naprzeciw B ernardynów, pośpieszył z zaopa
trzeniem  magazynu swego w nowe i najświeższe wy
roby, których transporty już ściągają do W arszaw y. 
Z każdym przeto dniem zapełniają się pu łk i jego sk ła
du, w coraz gustowniejsze, w coraz pyszniejsze wyroby, 
już to do użytku damskiego, już męzkiego, już wreszcie 
każdego wieku, bo chęć dogodzenia wszystkim wyma
ganiom i zadosyć uczynienia potrzebie powszechnej, za
wsze odznaczała i odznacza właściciela tego składu. Dla 
tego też od s^Weciki P aryzk ie j, mającej upinać hebanowe 
kosy naszych piękności, aż do przyboru męzkiego, w naj- 
rozmaitszych odcieniach, wszystko się tam znajdzie, a 
wszystko w najwytworniejszym gatunku.

_ P. N .Nowolecki, Xięgarz, kończąc druk powieści o ry
ginalnej, przez M orzkowską  napisanej, pod tytułem  
G ladjator, w tych dniach rozpoczyna druk 2u-tom o- 
wego dziełka pod {ytnU w .W spom nienia p r z e ja ż d ż k i  
p o  k ra ju , dla młodych C zyteln ików  napisanej, p. Z. 
Ścisłow ską . Autorka dała nam się już poznać z talentu 
swego, wydaniem Pow ieści dla dzieci, na tle micjsco- 
wem osnutych,któredrukow anebyły  w Lublinie w 1854 
roku , chociaż wydanie na prostym  papierze i czczion- 
kam i nieodpowiadającemi postępowi sztuki drukarskiej, 
pomim o to jednakże czytająca Publiczność umiejąc ce
nić Wewnętrzną wartość dziełka, pospieszyła z szybko
ścią w rozkupieniu tegoż. Szanowna Autorka również 
je st znaną w naszej literaturze w pismach perjodycznych, 
a mianowicie w C zy te ln i N iedzielnej, Pamiętniku"Re
lig ijn ym , a nie od rzeczy będzie wspomnieć, że między 
innem i piękną recenzję napisał K raszew ski, jak nie
mniej B ib ljo tekaW arszaw ska  i C zas K rakow ski, a 
zamieszczona powiastka w C zy te ln i N iedzielnej, pod 
ty tu łem : Gdzie BÓG m ieszka, zjednała w ielką sympatję 
i zżywem zadowoleniem przyjętą była. Otóż tak chlubne 
i zaszczytne imie Autorki, daje pewną rękojm ię najpię
kniejszego powodzenia wydać się mającego dziełka. My 
zaś dla tego wymieniliśmy pochlebne opinje o Autorce, że 
czujemy prawdziwą wdzięczność dla Niej za Jej dążności 
w  literaturze dla m łodego pokolenia. Cena prenum era- 
cyjna dziełka wspomnianego, rs. 1 na 2 tomy; po ukoń
czeniu druku, cena podniesioną będzie; nadmieniamy, że 
najdalej wyjdzie w pierwszych dniach lub w połowie 
miesiąca Listopada. Prenum eratę przyjm ują wszystkie 
xięgarnie, tak w W arszaw ie , jak w Królestwie i Cesar

stwie, oraz sięgarnia wydawcy A. Nowoleckiego, wprost 
kolum ny Z ygm unta, N° 457.

W kraju naszym, gdzie b u rsztyn  niepospolitą odgry
wa rolę, i gdzie znajdują się liczne jego kopalnie, jak np: 
w Ostrołęckim  i innych Powiatach, pożądaną zapewne 
będzie wiadomość, że niejaki P a tze  w Berlinie, wyna
lazł w tych czasach sposób spajania w wielkie części 
drobnych okruchów  bursztynow ych , które następnie 
można obrabiać jak surowe, a z natury utwnrzone bryły. 
W ynalazek ten jest nadzwyczaj ważnym, i wartość ok ru 
chów bursztynowych znacznie podniesie. Aby dowieść 
swego sposobu, P. P atze , u tw orzył z takich okruchów  
jedną bryłę, i z tej w yrobił czarę 13 cali wysoką a ó 1/^ 
cala w przecięciu m ającą, która niczem się nie różni od 
wyrobu z jednej rodzimej sztuki. Czara ta ofiarowaną 
została przez niego Jenerałow i W ranglow i, a najpierwsi 
znawcy, przyznali P. P a tze  wielkie z tego wzgiędu za
sługi."

Pożądana powszechnie Polka M azurka, grywana 
przez orkiestrę R enza, ułożona na fortepjan przez G. 
H einsdorfa, wyszła nakładem  R. Friedlein, przy ulicy 
S en atorsk ie j Nr 460, i jest do nabycia we wszystkich 
składach muzycznych tutejszych, jako i na prowincji po 
kop. 22i / 2.

Między rozlicznemi środkami oświetlenia, fotogen  
niepospolite zajmuje miejsce. Widzieliśmy właśnie w tych 
dniach kilka lamp oświetlonych tą substancją, i wyznać 
musimy, że sposób ten nic nie pozostawia do życzenia. 
Światło m iłe, jasne, nie rażące, urządzenie lamp bardzo 
praktyczne, a i koszt nie wielki. Pan Jaglin, którego 
zakład fotogenowy, dawniej istn iał na Krakowshiem - 
P rzedm ieściu , zwiedziwszy wszystkie fabryki najcel
niejszych miast w Europie, zebrawszy wszelkie wiado
mości ku ulepszeniu, pow rócił do W arsza w y, i w krót
ce otworzy swój zakład w domu dawniej Młokosiewicza  
naprzeciw XX. R eform atów , gdzie dziś można już wi
dzieć przygotowania na tę bogatą wystawę, tak swoich 
jako i zagranicznych wyrobów, wchodzących w zakres 
jego fachu.

W lesie należącym do gminy Jadów  w Pcie S tan isła 
wowskim , znaleziono ciało zamordowanej Jadwigi W y
sockiej, właścicielki kolonji w Łosiewicach. M order
stwo to spełnionem  zostało przez zadanie kilku ran  
ostrem  narzędziem w głowę, w skutku czego cała 'cza
szka została zgruchotaną, a wyprowadzone śledztwo wy
kryło , iż zbrodni tej dopuścił się niejaki Jan B arszcz, 
wspólnie z pom ienioną W ysocką  mieszkający, który 
ujęty i w łaściwemu Sądowi po ukaranie przesłany zo
stał.

W  m. Goraju  Pcie Zamojskim, Anastazja Gałgzo- 
wska, żona oficjalisty, przez zadanie jej 7 ran  w głow ę 
tępem narzędziem, życia pozbawioną została. Sprawcę 
zbrodni, w łoścjanina Jakóba Jarosławskiego, ujęto i 
właściwemu Sądowi do ukarania przesłano.

Dziś i ju tro , w ogrodzie zwanym Z acisze, przy ulicy 
D łu g ie j Nro 590, w domu W. T ysler, utrzymywanym 
przez P. Zygm unta, grać będzie wielka orkiestra P. Jacobi. 
Między innemi, wykona ulubione Krakow iakiK ątskiego. 
Ogród rzęsisto uilluminowany będzie. W łaściciel dołoży 
starań, aby zasłużył na zadowolenie gości.

Znany właściciel fabryki powozów, Pan J. R entel, 
w tych dniach opuścił W arszaw ę  udając się do P a ry ża
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i Londynu, dla sprowadzenia nowych modeli i materja- 
łów.

W  następujących miejscach w Królestwie były poża
ry, w skutku których spaliły się: w gm : Pietrzejowice 
Pcie Miechowskim, 3 stodoły, spichlerz i wozownia, na 
rs. 2 ,270 ubezpieczone; właściciel t przez spalenie się 
zboża i ruchomości, poniósł szkodę na rs. 3,850 osza
cowaną. W  gm: Łomża  Pcie Łomżyńsfcim, zabudowa
nia gospodarskie, ubezpieczone na rs. 2,750; strata po
gorzelca wynosi rs. 400. W m. Kutme, 3 domy miesz
kalne murowane, oprócz tego dla przecięcia ognia, roze
brano jeden dom, oficynę i kuźnię, które to budowle 
były ubezpieczone na rs. 9,540; pogorzelcy ponieśli 
straty około rsr. 4,500; przyczyna pożaru niewyśle- 
dzona.

Jan Żurkow ski, b. Tancerz Teatru W ielkiego vr W ar
szawie  i Teatru Królewskiego Wielkiej Opery Włoskiej 
w Londynie, ma zaszczyt zawiadomić Osoby interesso- 
Wane, iż rozpoczął lekcje tańców  w  swem mieszkaniu 
przy ulicy Stare-Miasto Nao 41, drugi dom po lewej 
stronie idąc z ulicy Sto-Jańskiej.

Ju tro , od godz: 9tej z rana do 2ej po południu, i poju
trze od godziny 5tej po południu, w ogrodzie przy ulicy 
Grzybów  Nro 1103, wielka orkiestra W rocławska  pod 
dyrekcją Pana Aschert, wykonywać będzie najnowsze 
kompozycje. Przytem W. Klopfert, zaprasza swych Przy
jació ł i Gości, na dobre w ystałe piwo bawarskie na kufle, 
w prost z lodowni, z fabryki W. E .Jung.

Kurs wczorajszy: zapót-im perjaly, żądają r s .5 kop: 
16; za obligi Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs. 85 
kop: 59, wartość kuponu rs. 1 kop: 662/ 3; za listy  za 
stawne  Ulgo Okresu oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 
54, wartość kuponu kop: 11 r/ 3; za Rossyjską  pożyczkę 
Z r. 1854 oprócz kuponu, żądają rs. 102 kop: 8; z r. 
1855 oprócz kuponu, żądają rs. 103 kop: 8, kupon rs. 
1 kop: 9T2/ 3-

W czoraj w Teatrze W ielkim , przyw ołani zostali: po 
Dram: Maupral: Panna Palińska  4-kroć, PP. Króli
kowski 3-kroć, Komorowski 6-kroć i Bodurkiewicz.

A m e r y k a . Nowy-York, 13go Czerwca.—  Słychać, iż 
P. D allas, P oseł A m erykański przy Dworze S t. James, 
otrzym ał polecenie, przy układach z Anglją  w kwestji 
Centralno-Amerykańskiej, wziąść za zasadę propozycje 
od dawna już przez Timesa podawane, a mianowicie: 
ustąpienie Ruatan  dla territorjum  Honduras, zniesie
nie protektoratu Mosquito i urządzenie wolnego portu 
w Greytown. W  ten sposób położonoby koniec sie- 
dmio-letnim układom , a traktat Clay ton-Bulwer, 
którym  Jenera ł Taylor wyrzekł, że będzie potrzebował 
nowego traktatu do wyjaśnienia, rozsfrzygniętyby zo
stał. —  W  S t. Domingo  w ybuchnęła podobno straszli
wa rewolucja. (St: Anz).

A n g l j a . Londyn, 26go Sierpnia. —  Dziś obchodzo
no w Osborne uroczyście rocznicę urodzin Xcia Alberta. 
— Rząd zajął się koniecznem przebudowaniem gmachu 
władz wyższych na Downing-Street, a mianowicie też 
pałacu Ministerstwa spraw zagranicznych. Wezwano 
Wszystkich architektów, tak krajowych jak  cudzoziem
skich, do spółubiegania się o nagrodę za przedstawione 
plany budowli. —  Wczoraj dawano w ogrodzie S u rrey  
ucztę dla gwardji, która z Krym u  wróciła. Pogoda nie

zupełnie spm yjała tej uroczystości. P unk t o godzinie 
2ej, zebrały się zaproszone pułk i z Oficerami, i rozpo
częto uCztę. Po zaspokojeniu głodu, wzięto się do toa
stów. Prezydow ał przytem marsowo wyglądający star
szy sierżant Edwardo, jeden z najdawniejszych niższe
go stopnia wojskowych całej armji. Retoryka jego była 
dość naturalna, ale dobra, bo ją  wszyscy towarzysze do
brze rozumieli. Zaproszona publiczność zajmowała loże 
obok urządzone, a o 5ej puszczano wszystkich za opła
tą  1 szyllinga. Zebrano w ten sposób 20,000 szyllin- 
gów, które właściciele ogrodu na zakłady dobroczynne 
wojenne przeznaczyli. (N. Pr: Ztg).

A u s t r j a . Wiedeń, 27go S ierp n ia .—  Poseł Turecki 
Xiążę Kallimachi, ma ju tro , na uroczystem posłucha
niu, wręczyć Cesarzowi swe pisma wierzytelne.—  Inte- 
ressa Nuncjatury I !a i>i e z k i e j , do przyjazdu nowego Nun
cjusza, spraw uje Audytor tejże, Kanonik Valenziani. 
(Schl: Ztg).

B e l g j a . Bruxella, 26go Sierpnia. —  Wczoraj Król 
Leopold pow rócił z Luttich, a dziś rodzina Królewska 
obchodziła żałobnem Nabożeństwem w Laeken rocznicę 
skonu zm arłego Króla Ludwika-Filipa. —  Ju tro  Król 
wyjeżdża do llasselt, a ztamtąd do Beverloo. (St: A:).

I r a n c j a . P aryż, 26 Sierpnia . —  W czoraj przybył 
z Konstantynopola  do Marsylji, statek transportow y 
Saone z wojskam i.—  Nowo-spuszczona w Tulonie fre 
gata Cesarzowa Eugenja, ma służyć do przejażdżek 
m orskich pary Cesarskiej. —  Pojutrze Akademja Fran
c u z k a odbędzie doroczne posiedzenie, zwane posiedze
niem Sgo L u d w i k a , pod przewodnictwem teraźniejsze
go D yrektora, de Barante. Stały Sekretarz A kadem jt 
V.Villeman, złoży sprawozdanie o konkursie i nagro
dach za poezję i wymowę, i odczyta wyjątki z dzieł u- 
wieńczonych nagrodą. W końcu Prezes odczyta zwykłe 
sprawozdanie o nagrodach za dzieła m oralne.— Depesza 
z dzisiejszej daty donosi, iż przybył do M arsylji na pa
rostatku Carmel, Jenerał Pariset. —  W M arsylji zaj
m ują się gorliwie zebraniem funduszu na wybudowanie 
nowej kolei z tego miasta do Avignon, gdyż dotychcza
sowa nie wystarcza do przewozu towarów.—  W  maga
zynach MarsyIskich  znajduje się do 360,000 hektoli
trów zboża. (St: A).

W P aryżu  organizują się pociągi myśliwskie do Al
gieru. Towarzystwo wyjeżdżających liczy już 150 osób 
i wkrótce P a ryż  opuści.—  Rząd zamyśla wzgórze Tro- 
cadero, na Placu Marsowym, zamienić na publiczną 
przechadzkę. Wzgórze pomienione otrzym ało sw ą na
zwę na pam iątkę zdobycia w 1823 r., fortecy Trocade- 
ro, przez Xięcia Ludwika-Antoniego de Bourbon, Xię- 

-cia Angeuleme. Przy tem zdobyciu,szedł także do ataku 
w pierwszej kolumnie szturm owej, z bronią w ręku, 
młody Xiążę Sabaudzki, późniejszy K ró l S a rd yn ji Ka- 
Tol-Albert. —  M arszałek Pelissier, spodziewany jest 
w Saum ur, gdzie 6 W rześnia w tamecznej szkole jazdy, 
ma być wyprawiony karuzel. — Studnia artezyjska na 
rów ninie Passy, wywiereoną już została do głębokości 
436 metrów. —  Połowa nowo-budującego się gmachu 
Poselstwa C.vs\\tiK.o-Rossyjskie go przy ulicy AA Hono- 
TĆ', będzie gotową w końcu r. b., i zaraz Poselstwo się 
tam zainstalluje. Połow a druga zaraz potem rozpoczętą 
będzie, a pałac cały uważać można za jeden z najpię
kniejszych w P aryżu .—  Pogłoski o złym stanie zdro-
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wia Ludwika-Napoleona nie ustają.— Ogłoszenie adresu 
studentów Paryzkich  w sprawie Włoch musiało spra
wić pewne wrażenie, gdyż gazety, które takowy pomie
ściły, otrzym ały ostrzeżenie, aby na przyszłość były o- 
strożniejszem i. (N. P r: Zeit:).

M arszałek Vaillant wkrótce wyjedzie na urlop. Tym 
czasem zarząd M inisterstwa wojny obejmie Admirał Ha- 
melin.—  Słychać iż utworzone zostanie w P a ryżu  no
we M inisterstwo, wyłącznie dia Algierji, pod sterem 
M arszałka Randon, który zarazem otrzyma stopień Wiel
kiego Konjuszego. Z drugiej strony głoszą znowu za 
rzecz pewną, iż Pelissier  będzie Jlnym  G ubernatorem  
Algieru. W ieść jakoby M arszałek ten m iał zaślubić Pa
n ią  B ruat, jest fałszywą. (Ind: Bel:).

Donoszą z tliszpanji, iż 0'Donnel mimo żądań dwo
ru  i intryg stronnictwa reakcyjnego, odniósł przewagę 
i zachował w swych projektach reorganizacyjnych pe
w ną przewagę instytucjom liberalnym . Podobno nawet 
przyszło mu w tym razie poparcie z P aryża, gdyż gabi
net Francuzki nie chciał zbyt drażnić w całej tej kwe- 
stji sprzymierzeńca, Anglję.—  W ostatnie upały okaza
ło  się tu kilka wypadków cholery, jednak tylko na oso
bach już chorych lub dopuszczających się nadużyć wszel
kiego rodzaju. (Nord).

A lgier 22 Sierp: (wia: tel:). —  W  zeszły Czwartek i 
P iątek, m iało tu miejsce trzęsienie ziemi, które wiele 
szkody zrządziło. (Schl: Zeit:).

H is z p a n ia . Madryt, 22go Sierpnia. —  Xiążę Adal
bert Bawarski przybył tu wczoraj o 8mej wieczorem. 
Od 2fiiej o czek iw ali Xięcia w dworcu kolei żelaznej, 
W ładze cywilne i wojskowe. Po kilkochwilowym wy
poczynku w dworcu, Xiążę ubrany w m undur P u łko
wnika Bawarskiego, udał się wraz z swym orszakiem 
w czterech powozach dworskich do pałacu, otoczony li
czną eskortą jazdy. Król pow itał go przy wejściu do 
pałacu, a Królowa w swych pokojach. Za przybyciem 
do sali, gdzie by ł zebrany Dwór, Ministrowie i t. d., 
Xiążę z widocznem wzruszeniem ucałow ał rękę swej 
narzeczonej. Po oddaleniu się Ministrów, Rodzina Mo
narsza zabawiła czas jakiś jeszcze w swych pokojach, a 
następnie Xiążę Adalbert udał się do pałacu Salm, gdzie 
mieszkać będzie podczas swego krótkiego pobytu w Ma
drycie. (St: Anz:).

M adryt, 25go Sierpnia. —  Dziś wieczorem nastą
pi podpisanie układu małżeńskiego Xięcia Adalberta, 
a ju tro  rano ślub, z zapowiedzianą uroczystością. (St: 
Anz:).

N ie m c y . —  O ile słychać, dnia 6 g o  W rześnia ma na
stąpić uroczyste oświadczenie się Arcy-Xięcia Karola- 
Ludwika  orękęX czki M ałgorzaty  Saskiej. (St: A:).

P r u sy . B erlin , 27go Sierpnia .—  Xiężna Następczy
ni Szw edzka , wracająca z Ems, przybyła tu wczoraj, 
i w krótce ma się udać w dalszą drogę do Sztokholm u. 
—  Rząd P ru sk i  zajmuje się obecnie spraw ą napadu 
korsarzy Riffu  na lrcgatę pruską , nic jednak dotych
czas nie postanow iono ostatecznie. (N. P. Z.)

W ł o c h y .  —  P oseł C e s a r s k o -Rossyjski przy Dw orze 
S a rd y ń skim, Jen era ł Hr: Stackelbprg, przybył 25go 
b. m. do Turynu. (Schl: Ztg).

R o z m a i t o ś c i .—  Towarzystwo żeglugi parowej na Du
naju, przesłało  niedawno C. K. Geologicznemu Instytu

towi, kolosalny fragment czaszki przedpotopowego Ele- 
fa s  prim igenitus. Fragm ent ten znaleźli rybacy w Ci
s ie .—  Temi czasy sprawdził się rzadszy w rzeczywisto
ści, niż w komedji spadek miljonowy z Indji, który się 
dostał Jenerałow i Solaroli, zamieszkałemu w Turynie. 
Imię Jenerała Solaroli, nie znane jest w Europie. Uro
dził się on w Nowarze, i przed wielu laty puścił się 
w świat jako czeladnik krawiecki. Awanturnicze życie, 
zawiodło go wreszcie do Indji Wschodnich, gdzie w s łu 
żbie najprzód Kompanji, a potem w służbie pewnej Xię- 
żnej Indyjskiej w Syrdana, jakiś czas zostawał. Dy
plomatyczne i m ilitarne jego zdolności, zyskały m u 
zaufanie Xiężnej, a w końcu i rękę je j córki. Solaroli 
z żoną i wielkim majątkiem w rócił do Europy. W roku 
1851 um arł brat jego żony, po którym należało mu 
dziedzictwo, lecz ponieważ Kompanja Indyjska  nie rada 
wypuszczać pieniędzy z krajów , które zabiera, i gdzie 
często m ajątek prywatny chce podciągać pod majątek 
publiczny, przeto wytoczył się w Londynie proces, któ
rego koszta doszły już do 900,000 fran:; aż wreszcie 
w pierwszych dniach Lipca nadeszła do Turynu  wiado
mość, o przyznaniu całego m ajątku Jenerałowi Sola
roli. Majątek ten ceniony jest na 25 do 30 miljonów 
franków .—  Punch drwiąc z rozdętych w łosicnnic uży
wanych przez damy, opowiada wypadek, jaki się zdarzył 
niedawno w ogrodzie zoologicznym w Londynie. Zginął 
tam  jeden słoń , i po długich szukaniach spostrzeżono, że 
się dostał przypadkiem pod balon włosiennicowy pewnej 
Pani, w którym  bardzo bezpieczne znalazł schronienie.

S Z A R A D A .
W szys te k  jes t naszej litości przedmiotem,
Gdy pierw sze  drugie  dotknie go kłopotem,
Jak trzec i pełza wśród biedy po święcie;
Lecz nic jest trzec i, twierdzi pierw sze  trzecie- 

(Zeszła Szarada, Polip).

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Dzierzbicki Fran: Oby: z Radkowie nr 547; X. Dziekoński Fran: 

Pleban z Kryski nr 556; Dembowski Konst: Marszałek Szlachty 
z Petersburga nr 1363; Fudakowski Herman, i Krzywicki Xaw: Ob: 
z Gub: Kijowskiej nr 625; Szepietowski Wale: Sędz: Tryb: z Lu
blina nr 625.—  Jabłoński Ant: Oby: z Bromierza nr 585; Kreutz 
Alex: Hr. z Mittawy nr 613; Natanson Szym: Kup: z Petersburga nr 
451; Niepokojczycki Miecz: Urzęd: z Kowna nr 626.

W yjechali -. Bogucki Fran: Ob: do Żarek; Czarnowski Józ: Oby: 
do Kroczewa; Czarnecki Rom: Ob: do Boisk; Rostworowski Joachim 
Oby: do Obór.—  Byszewski Zyg: Ob: do Drzewiec; Russjan Xaw: 
Oby: do Lublina.

P rzyjechali koleją ze la zn ą : Kutner Izydor Kup: z Poznania nr 
603; Nawarska AnnaOb: z Krakowa nr 1055; Pfadt Winc: Naucz: 
Muzy: z Wiednia nr 2661; Sroczyńska Ant: Wdowa po Urzę: z Kra
kowa nr 1327.—  Hozen Aug: Rad: Koleg: zWiednia nr 634; Mul
ler Jene:-Major Dyr: Alcxandryjs: Liceum z Drezna; Powało-Szwej- 
kowski Pulko: Żandarmów z Gub: Warszawskiej.

d o j u e e s i e i h i a .
LGKAnK Z.WIEI1*'A’> Lewandowski, prze

niósł Mieszkanie swoje do domu W . Brudkowskiej, (dawniej 
Spiskiego), przy ulicy Krakowskie-Przedmiescie, pod Nrem 376, 
naprzeciwko Hotelu Saskiego.

W stronie kolei, przy ulicy Złotej pod Nr 1517, są do wy
najęcia trzy I’OIlDIkl z Kuchnią od Sgo Michała r. b.

Dziś rano ciepła stopDi 5. Wczoraj w południe stopni 11.
Dziś r a n o  wysokość wody na W  Ule stóp 1 cali 11.
T E A T R  ROZMAITOŚCI. Dziś, M ularz.—  S a d  W isłą .—  Ju

tro, N ad W i s ł ą  —  M oja Gwiazda —  Podstęp Pąna K apitana.

W D r u k a r n i  K u r j e r a  W arszaw:.—  Wolno drukować, d. 19(31) Sierpnia 1856 r. Starszy Cenzor, F. Sobietzczański.


